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W ia d o m o ś c i  K r a j o w e .

O statnia data gazet sankt-peter barskich jest 
dnia 23 października.

C e s a r z  J e g o m o ś ć  raczy ł  p rzybyć z z ie m iB es-  
sarabskiey, wśród radosnych okrzyków  ludu, d o  
m iasta  M ohilewa  , d. 5o września po ołudniu o  
godzinie 2giey, gdzie N a y j a ś n i e y s z y  P a n , w  p r z y ­
gotow anym  dla S i e b i e  domu miał obiad. Do Bra- 
clawia  J e g o  C e s a r s k a  Mość p rzyby ł tegoż d n i a  
o godzinie 10 wieczorem, i po zmianie koni, w y ­
jechał do miasteczka Kropiwny , a  w przygo tow a­
n y m  d la  N a y j a ŚNiEYSZEGO P a n a  domu miał nocleg, 
s k ą d  wyjechał do Tulczyna. P rzez czas podróży 
J e g o  C e s a r s e i e y  M o ś c i  m i a s t o  Bracław  b y ł e  o -  
świecone. .

C e s a r z  J e g o m o ś ć  d. 6  października, o godzi­
nie 7 z południa raczył przybydź do m iasta tiu* 
m a n ia , u rogatki spotkany przez mieyscowego l io -  
rodniczego i wielkie zgromadzenie l u d u , k tó ry  
W y s o k i e g o  P o d r ó ż n e g o  przeprow adzał do domu 
H ra b i  Potockiego, gdzie N a y j a ś n i e y s z y  P a N  r a c z y ł  
m ieć nocleg. N azaju trz  M o n a r c h a  słuchał m szy 
i. w ce rkw i soborney, a potym jezdził do ogrodu 
H ra b i  Potockiego, zwanego t>uj:jówką, zkąd  w po- 
*ąd anym  stanie zdrow ia wyjechał t ra k te m  do A  j - '  
u>ego J h f i r g o r c d u .  (G. S .  f . )

C z y ta m - W Konserwatorze z  Petersburga  p o d  
dniem  22 pa -z iernika: JVV. Rzeczyw isty  radca 
ta y n y ,  Tatiszczew, p rzyby ł  d o  tu teyszey  s t o l i c y

ite Lwowa. . . . .
Po o trzym aney  urzędów ey  wiadomości, o w s tą -  

p ieniu na stolicę papiezką Papieża. Leona X I I ,  u- 
dzieloney w  sobotę d.20 t.m., przez  jO .X cia  M inistra  
sp raw  duchow nych, J W . Metropolicie obrządku ła­
cińskiego, nazaju trz  w niedzielę, Pasterz ten  udał 
s ię  do kościoła parafialnego katolickiego, d la  śpie­
w a n ia  2 e Deum, n a  k tóre  zaproszeni byli Mini­
s t ro w ie  dw orów  katolickich, p rzy  dw orze Rossyy- 
sk im  akkredy tow api.

D alszy ciąg postanowienia o podawaniu x ią g  
kupieckich do poświadczenia, prócz ustanowionych  
Ukazem  24 listopada 1821 roku. {Ob. iV. i 3o). 

N a y  w y ż s z y  U k a z  d n i a  24 l i s t o p a d a  
1 8 2 1  r o k u .

Postanowieniam i o poborze herbow ym  i ak to ­
w y m , w ydanem i p rzy  manifeście 1812 roku  u g o  
lutego, uczynione zostało oznaczenie w rozkładzie 
ty ch  poszlin dla proporcyonalnieyszego ich pobie­
rania . Doświadczenie kilku lat wskazało koniecz­
n ą  potrzebę dopełnienia ty ch  postanowień p ra w i­
dłam i w w iększych szczegółach, na sku tek  czego 
R o z k a z u j e m y :

V. O p a p i e r z e  n a  x  i ę g i k u p i e c k i e .
44 ) W szyscy , tak  Rossyscy, jako 1 zagraniczni 

kupcy , rów nie 1 szlachta do gildy zapisana, go ­
ście cudzoziemscy i włościanie handlujący, p ow in ­
n i mieć potrzebne do swego przem ysłu  xięgi, u- 
s ta w ą  o bankru tach  przepisane, i  u t rzy m y w a ć  je 
s tosownie do tę y  ustaw y.

45) Xięgi ' te  we wszystkich sądow ych roz -  
t rząsan iach ,  powinny bydź p rzyym ow ane za p ra ­
w n e  dokum enta, i dla tego nie obowiązując h an d lu ­
jących  u trzym yw ać  ich na osobnym papierze herbo­
w y m , i m e określając ich fo rm atu ,  ale dla w ięk-

)

szey dogodności zostawiając to  do ich Woli, posta­
nawia się dla nich zamieuchybny obowiązek, poda­
wać poniżey tu  wymienione x-ięgi, dla poświadcze­
nia r. przyłożeniem pięczęoi i uzyskaniem  za to  
poszliny.

46) Poszlina ta  oznacza się rozległością han­
dlu, i przeto w tym  względzie handlujący dzielą 
się na t r /y  klassy.

4 7 ) Do pierwszey klassy należą kupcy p ierw ­
szego rzędu (pierwost olejny je) i  “i gildy, goście 
zagraniczni i włościanie handlujący za św iadectw a­
mi pierwszego rodzaju.

 ̂ 48) Do drugiey klassy należą kupcy 2  gildy i 
włościanie handlujący za świadectwam i drugiego 
rodzaju.

^9) Do trzecieytklassy należą kupcy 3 gildy 
i vuoscianie handlujący za świadectwam i trzeciego 
1 czw artego rodzaju.

i. ^  liczba k a r t  w  kaźdey, i poszlina od
nich, oznacza się następującym  sposobem:

1) Dla handlujących iszey klassy: 
a) Z urnał i5o k a rt 2 rubli poszliny od k a rty , 
fe) Kassa ico  k a rt 2  rubli, — — _  
c) Główna Xięga czyli H aupt-Buch, Gross* 

Ruch _  bo kart 2 rub. 
ć) Lii a handlujących ogiey klassy: 

a) Z urnał i5o k a rt 1 rubel poszliny od karty .
bl Kassa 100 k a r t  1 rubel •— ___ _______
c) G łówna xięga 5o k a rt 1 rubel.    _

o) Dla handlu jących  3ciey klassy:
a) Przychodu 5o k a rt 20 kop. poszliny od k a rty
b) Rozchodu 5o k a r t  2 0   __

• t. i0 1  PrZyLcorocznem objawieniu kapitałów  sw o­
ich, kupcy obowiązani w tym że czasie podadź do 
M agistratu, R a tusza , lub Rady mieskiey (D um y) 
podług przynależenia, rów nie procenta od sw ych 
kapitałów, jako 1 xięgi wyżey ustanowione, z nu- 
merowanemi w  mch k a rta m i, pospołu z nazna- 
czoną od nich poszliną,

52) M agistrat, Ratusz, lub Duma przyymuje te  
pieniądze, spraw dza num eracyą ka rtx iag  podanych 
i po podpisaniu przez jednego z członków i sekre­
tarza, na ostatniey stronicy liczby ich w kaźdey 
xiędze, takoż, kiedy mianowicie i jak wiele poszlin 
uzyskano, wyciska pieczęć, wydaje xięgi składają­
cem u, odsyła pieniądze do kaznaczeystw a p rzy  
kommunikacyi, i n iep ie rw eyaz  po wypełnieniu te ­
go, czyni swoje rozrządzenia względem zapisywa- 
ma kupców podług gildy.

53) Prawidła podawania xiąg przez włościan 
handlujących i opłaty od nich poszlin, poniżey sa 
przepisane. J ’

5 ±) Numerować należy każdą k a rtę  licząc w  
mey dwie, s tron icy , i od kaźdey num erowaney k a r­
ty  płacić  ustanow ioną poszlinę.

55) Jeżeli jakakolwiek z tych  xiąg  będzie skoń­
czoną przed upłynieniem  roku, w tedy  kupiec, nie 
czekając wyżey ustanowionego w artykule 5i te r ­
minu, powinien podadź nową xięgę do M agistratu, 
Ratusza lub Dumy, dla jey poświadczenia 1 w yci- 
śnienia pieczęci} i przy tern opłacić ustanow ioną 
poszlinę.

56) Xiąg zawierających liczbę k a rt mnieyszą 
od naznaczoney w artykule  5 o, do poświadczenia 
nie przyym ować.

5j)  Kreśztą każdy knp*co, m iarkując po rez-
v  V

\



lezłości swoich obrótów, może w  xięgach swoich  
podawać i większą liczbę kart od naznaczoney, o- 
płacająo proporcyonalną poszlinę.

VIII. O p a p i e r z e  n a  ś w i a d e c t w a  d l a  
h a n d l u j ą c y c h  w ł o ś c i a n .

77) Zwierzchność włościańska może żądać ca. 
kaznaczeystwa powiatowego, św iadectw  dla w y­
dania podległym sobie włościanom, mającym pas- 
porta, ale za każdern żądaniem obowiązana wpisać 
poszłiny, nie tylko za św iadectwa, ale 1 za xięgi, 
które podług rodzaju hahdlu, oznaczonego w św ia­
dectw ie, w łościanin mieć powinien podług yo ar­
tykułu  tego Ukazu; przy czem mają bydz przed­
stawione i same x ięg i dla nale.ytego ich poświad­
czenia. (Dokończenie nastąpi.)

Kurs sankt-petersburski d. 19 pazdzier.. auxat 
hollen. now y 11 r. 4o kop.. Zmiana złota 2 r.
kop. Zmiana srebra 2 r. 71# k«p.

Nieustający dochod kommissyi umorzenia d łu­
gów:

5g tak i i  — — —  — 84‘» l

K r ó l e s t w o  P o ł s k i b . ,
fVarszawa dnia, ó listopada. .

(z Gazety  W arszaw sk ie j.)  _ 
Tegoroczny jarmark walny warszawski,W  szy-  

s t k i c h  Ś w i ę t y c h ,  w  dniu dzisieyszym  o godzinie aa 
w południe przez dzwony ogłoszony został.

Deputacya główna jarmarczna odbywa posie­
dzenia swoje co drugi dzień po południu od go- 
dzinv 2giey, w ratuszu głównym  przy ulicy sena- 
torskiey pod Nerem  462, na przeciw  zabudowali

A iaryW /U poiic oddaielni dozorcy i stróże czu- 
waja nad bezpieczeństwem  tow arow w ew nątrz za- 
budowań M a ryw il lu , które w  porze nocney 1latar-. 
niami dostatecznie są oświecone. Oddzielne srod- 
ki urządzonemi zostały wzglądem m ebozpieczen- 
stw a pożaru. __ _______

W ielk ie  X iijztwo P oznańskie.
[Poznań dnia  27 pazdzierrika.

(z G azety  W arszaw sk ie j .)  >
Po kilkum iesięczney niebytnosci miast -

«s»e eieszv sie znowu obecnością JO. X ięcia J m ; 
Nam iestnika N. Króla w W . X ię*tw ie Poznan- 
skiem, i Jey K rólewicowskiey M ci Xię*ney Jmci 
Ludwiki,  dostoyney Jego małżonki, z w ysoka Ich  
rodziną. Stanęli ^  dziś z majętności sw^jey ^  y-
podzkiev. dokąd się zjechali JO. Aiązę Jmę z 
Tzaw y] a X ię ż n a  JMość z R uhberg w  Szląsku.

H i s z p a n i i  A.
M a d r y t  dnia  i 5 października.

(z G azety  W arszaw sk ie j.)
Stosownie do postanowienia M onarchy a d. 

4 b. ni- w iele osób, składających nayznakormtszą 
r te ś ć  ludności, będzie musiało opuścić stolicę tu  
tevsza . Zwierzchność wydała juz urządzenie w  
tey  mierze. Słychać o n o w ć m  postanowieniu,^ska-

B Policya w ezw ała tych, którzy ma,ą się odd?- 
lić  z M adrytu ,  aby wcześnie w zięli paszport, b u ­
chać o uwięzieniu członków rządu rewolucyyncg

W unta czyszcząca odebrała od rejencyi rozkaz, 
aby w  10 dniach podała żądania tych, którzy tra-

° a- Urs łfc yhać, iż miasto M adry t  ma zapłacić 6 m i­
lionów franków  podatku wojennego. \

W  Aranfuez  czynią przysposobienia na przy- 
. ._ Króla który d. 20 listopada odprawi wjazd
cło M adrytu .  Monarcha riowem postanowieniem  
rozpuścił całe woysko hiszpańskie, a nowe ma tym -

.fs
p ań scy , k tórzy  się  zapisali dod ob row oln ey  m iacy  
m ad ryck iey , są  skażam  na w ygnanie.

S łych ać, iż woysko francuzkie cofnie się 
wkrótce nad rzekę Ebro, pozostanie atoli w  K a ­
dyx ie  10 batalionów, a 6 w tuteyszey stolicy.

Niewiadomo dokładnie, co się stało ze stana­
mi i członkami rządu konstytucyynego.

Jenerał Riego  bywa codzień badany; sprawa 
jego odbywa się w  sądzie, cyw ilnym .

U nia  19. Następujące postanowienie posłano 
do wszystkich jeneralnych kapitanów prowincyy; 
„ Król, Pau nasz, powodowany chęcią okazania 
szacunku swego i wdzięczności Xiążęoiu Angou­
leme, Dostoynemu Kuzynowi Sw em u, i X iążęciu  
C arignan , za uczynione mu przysługi i usiłow a­
nia ich w  wyrwaniu go z n iew oli,1 w jakieV szał 
rew olucyyny go trzym ał, chce, aby obu tych  X iążąt 
W całym kraju przyymoWano, jako Infantów H isz­
pańskich, i aby im wszędzie należną cześć odda- 
wano.“

Oprócz X ięcia C arignan ; Hrabia Guillemi- 
not, N iąże Hijar, ktęry, jako pierwszy kamerjun- 
ker, był zawsze przy Królu w K adyxie ,  i Hrabia 
Corres, otrzym ali także od M onarchy order Z ł o ­
tego Runa.

Tuteysza gazeta RestOurador donosi w  liście  
z  portu Santa M aria , i i  K rólowa i Infantki, o- 
puszczając K a d yx ,  m iały na sobie uhior> szkopki, 
z białemi i czerwonerni szarfami, a potem,, gdy się  
oddaliły o w ystrzał z działa od tw ierdzy, przebra­
ły  się w suknie białe z liaftowanemi lilijami, co 
spostrzegłszy Valdez  i Capaz, nie mało się strw o­
żyli.

K a d y x  dnia  2 października.
(z te y ie  gazety.)

Stan tuteyszego miasta nie jest przyjemny. 
Po oswobodzeniu Króla, pospólstwo napadło na do­
m y konstytuoyonistów, zrabowało je, i wiele sprzę­
tów  przy radośnych okrzykach spaliło , lub zn i­
szczyło. Podobnież dzieje się w  całey ok olicy , i  
częste zdarzają się morderstwa.

Słychać, iż francuzi w ysłali lekkie statki do 
T e n e r y f f y , K u b y  A  A m e r y k i  południowcy z po- 
m yśiną wiadomcśiSą o oswobodzeniu Króla, i w e- 
zwaniem , aby się i tam eczne prow iccye poddały 
w ładzy swojego Monarchy.

Sewilla dnia  10 października.
.  (z teyźe  gazety .)

W czora udał się Kroi z rodziną swoją dc K o­
ścioła katedralnego na Te Deum. Z okazałością 
zaprowadzono K rólew stw o Jchmość do o łtarza , 
przy którym  tron przysposobiono. Po Te Deum  
modlili się K rólewstwo Ichmość przy relikw iach  
ś. F e r d y n a n d a .  W  południe przypuścili do uca­
łowania ręki, a wieczorem  było w ielkie ośw iece­
nie miasta, które K rólewstwo Jchmość objeżdżali. 
U lice napełniał lud, wydając okrzyki: Niech ży je  
K ró l!  Miasto kazało w ybić medale na,pam iątkę  
oswobodzenia Monarchy.

F  R a  n  c Y A.'
P a r y ż  dnia 21 października.

(z G azety W arszaw sk ie j) .
X iąee Angouleme dla tego nie był w K a d yx ie , 

iż  nie chciał wchodzić z tryumfem do miasta, gdzie 
Króla Ferdynanda  Y II więziono. W spom niony  
X iąże chyba na początku grudnia wróci do P a r y ż a .

G azety tuteysze um ieściły następujący opis 
w oyny hiszpańskiey: Dnia 6 kwietnia ruszyło
v oysko francuzkie; d. 7 przeszło rzekę Bidassoa , 
i  X ięcia Angouleme przyjęto z radością w  Irun\ 
d. 17 powiewała biała chorągiew w V itto r ia , d. 
22 w Burgos, a d. 25 w  Saragossie. Dnia 24 ma­
ja przyjęto X ięcia naczelnego wodza, jako oswo- 
bodziciela, w  stolicy  H iszpanii. Przed rozpoczę­
ciem krokow nieprzyjacielskich wywieziono K ró­
la hiszpańskiego i rodzinę jego do Se w u l i. N ie  
można było w M adrycie  przytłum ić rewolucyi. 
Środek w ięc woyska udał się w  dalszy _ pochód. 
Stany, n i e  "widząc bezpieczeństwa dla siebie w Se­
willi, postanow iły , aby K ról ztSrntąd wyjechał, a 
gdy tego wzbraniał się uczynić, odjęły mu w ła ­
dzę aż do przybyoift jego do K cd yx u .  Twierdza



ta. łeżaca w południowym końcu H iszpana, u w a­
żana była za n iedobytą. Poszedł tam  Xiąze «- 
gouleme. Sew illa  przyjęła go z  radością. - 
nada  poddała się d. 25 l i ta  '- Uderzono ^  
d r x  od ładu i morza. T ym czasem  inne korpusy 
oblegały małą liczbę tw ierdz , k tó re  się jeszcz 
nlły lub ścigały nieprzyjaciela wszędzie, gdzie d a ­
w ał odpór. Katalonia, A rragom a, W alencya ,  Leon

końcu  Hiszpanii,  poddała się u. 21 sierpni-; 
dowódców hiszpańskich toz samo uczyniło. I o- 
w szechna uw aga zwróciła się na K a d y x . H m a J i  
sierr;nia wśród okrzyków : N iech  ży je  K r o L . z  o- 
by to  sz tu rm em  w aro w n ią  Irocadero , lctora ię  
tw ie rd zę  od lądu zasłaniała. Dnia 20 września po 
teg a  m orska z"ajęła San Fedro , zew nętrzny  szaniec 
Wyspy L eon. T rzem a  dniami p ierw iey  woysko 
nasze zdobyło Pam pelunę, stolicę IStavvarry, a d.
27 w rześn ia  San Sebastian  i Figuaras. j la, x 
paździer. K ró l hiszpański oswobodzony przybył z 
rodz iną  sw’oja do główney k w a t e r y  X ięcia /ingow-
Ism e , a d. 3 tego m. poddał się K a d yx .  l a b  więc 
vr n iezupełnych 6ciu miesiącach ukończono woynę.W 
Hiszpanii, i M onarchę jey oswobodzono.

P an  Chateaubriand  o trzym ał od Kró.a [por­
tugalskiego o rd e r  C hrystusa. .

Spodziewamy się w ty m  miesiącu przybycia 
sławnego kompozytora R o ss in i , k tó ry  m uzyką sv\ o- 
ją przyłoży się do uczczenia ' dzieł bonaty rsk ich
w nyska naszego. . ,

Z araz  po odebraney wiadomości o oswobo­
dzeniu K róla  hiszpańskiego, kazała Xięzna i f /  
ra n d  odpraw ić wielką mszą W kościele para la 
n y m  w P o n t.d e  Sains, na  podziękowanie Rogu za 
ta k  szczęśliwy wypadek. . . .  ,

Papież L enn  X I I  doniosł w łasnoręcznym  li­
stem feldmarszałkowi porucznikow i austryackiem u 
N eip p erg  w  Parm ie, o wyniesieniu swojem na s to­
l icę Apostoh.ką. . . .

D n ia  22. Xiąże D ino  o t rzy m a ł  s topień jene­
ra ła  porucznika, a WxahiaJLaroche Ja c p ie lin  m a r ­
szałek polny, objął po nim dow ództw o brygady ki- 
r y s s y e r ó w  g w a r d y i  k r ó l e w s k i e y .

Cefnieysze w a ru n k i  um ow y, z a w ar te y  d. ■} o. 
m- m iędzy jeneralnym  k ap itanem  D on K arolem  
O 'D o n n d  i D on Józe fem  Jacon, dowódcą tw ie rd zy  
C iudad-R odrigo , są  następujące: K rok i  tn ieprzy-
jaoielskie z obu s tron  na tychm ias t  ustaną. Do­
w ódca  i osada oświadczają chęć d o  pełm em a ro z­
kazów, jaki* od F erdynand? . V II  odbiorą. 
t rzy m a ją cy  tw ie rd zę  “f  zamknięciu, zaymie także 
stanowisko, aby cała p rzes trzeń  w rozległości w y ­
s trza łu  działowego cd tw ie rd z y  należała do jey 00- 
w ódcy. Zam knięcie  u s tan ie ,  przez co tw ierdza  
może m ieć  dowolny zw iązek  z  każdą inną  tw ie r ­
dza; woysko oSady może także mieć zw iązek z k o r ­
pusem trzym ającym  tw ie rd z ę  w  zamknięciu, lecz 
ty lko  w  m iarę pozwolenia obustronnych  dovrod- 
cćw . Od czasu zatw ierdzenia  tey  u m o w y , ani 
tw ie rd za ,  ani korpus t rzy m a ją cy  ją w zamknięciu, 
nie mogą powiększać swoich środków obrony lub 
uderzenia. Jeśliby tw ie rdza  potrzebowała jakiey po­
m ocy, dowódca - jey, m a  podać, żądanie dowódcy 
korpusu  blokującego , a ten  także je uskutecznić; 
na  wzajem postąpi się w  przypadku , jeśliby korpus 
b lokujący potrzebo wał pom ocy.którąby m u tw ierdza  
dać mo”gła.Ninieysża um ow a póty  ma swoję ważność, 
póki rozkazy królewskie nie nadeydą. Jeśliby ty m ­
czasem zachodziły jakie trudnośc i lub w ą tp l iw o ­
ści w  iev uskutecznieniu , w  ty m  r a zie mają bydz 
w  dobrym  spotchie załatwione. (T w ie rdza  ta  o- 
tw o rz y ła  d. 11 b. m. b ram y  sweje, w oysku  t r z y -  
m aiącem u ją w  zamknięciu, gdy dowódca jey^zo- 
s ta ł  uwiadom iony przez jeneralnego kapjtańa, K a ­
ro la  O W onnel 0 postanowieniu królewsiciem z d. 
5 b. m., aby w szystkie w aro w n ie ,  będącp jeszcze 
w  mocyTconstytucyonistow, oddane były  nayblizsze- 
m u  woysku francuzkiemu, albo tez dyw izyom  ro- 
jalistów hiszpańskich. J e n e r a ł O''Donnel chcia ł ją  
za raz  tegoż samego dnia zająć, i dowództwo jey 
poruczyó półkownikowi N ovoa} a potem  udać się

z pólkiem F erdynanda  V I I  do S a la m a n ki lub Z a ­
m ora ) L. . , .

"Wielka główna k w a te ra  Aięcia A ngoulem e
była d. i 3 b. m. w E cija . Król hiszpański bawił 
jeszcze d. 12 b. m. w  Sew illi.

D n ia  25. W ie lka  główna k w a te ra  by ła  je­
szcze d. i 4 b. m. E cija . L is ty  p ry w a tn e  z M a ­
d ry tu  pod d. 17 b. m. donoszą, iż X ią ie. A n g o u -  
lem “ ma tam  przybydż d. 25 b. m., a K ró l dopie­
ro  dnia r listopada w jazd .odpraw i.

Marszałek O udinot doniosł urzędow nie z M a -  
d rv tu  m inistrowi w o y n y , , i ż  tw ierdza  Ciudad R o ­
drigo  poddała się w o y sk u ’pod dowództw em  jene­
ra ła  Hrabiego O W onnel.

O krę t  liniow y Jean B a r t  popłynął z B rest 
do K a d yzu ,  gdzie m a wziąć woysko nasze, Wra- '
cajace do oyczyzny. _

W  ra tuszu  tu teyszym  czyn ią  przysposobie­
n ia  do wspaniałey ucz ty , k tó rą  miasto da dla X ię- 
cia Angoulem e  za‘*jego powrotem.

H rab ia  M arcellus , deputow any z d e p a r ta m e n - ' 
tu  G irony , napisał odę z powodu oswobodzenia 
Króla F e rd y n a n d a  V II ,  oraz bohatyrsk ich  dzieł 
Xięcia A ngoulem e , i w.oyska francuzkiego w l i i -  1

^ I n i a  24. Słychać, iż,Xiąże A ngoulem e  p rzed 
powróteiu swoim do F r a n c y i , uda się do K a ta lo ­
nii L isty , pisane z  główney k w a te ry  korpusu sto- 
jaceoo w tey  prow incyi, zapewniają, iż ca ły  2gi 
korpu* pod dowództw em  m arszałka M ohtor  u s t ą ­
pi z prow incyi G renady  i M urcyi,’ a weydzie do 
Katalonii. Spodziewać się atoli wypada (pisze 
D zien n ik  R ozpraw ), iż jeszcze przed weyściem t e ­
go licznego korpusu, tw ie rd ze  k ^ k lo ń sk ie ,  będące 
dotąd' w mocy' konśtytucyonistówyotW orzą b ram y  • 
swoje.

1 Jenerał porucznik R ottenburg , donosi z P erp i­
g n a n , i ż  dowedc/y w U r g e io fia ro w an o tak ą  kapitu,- • 
lscy a ’ jaka twierdza San Fernando  de Figuerab  *zl‘- 
warłapjlecz jey nie p rz y ją ł . ' Odtąd podvyojono p rzy- 
sposobienia do oblężenia,a działa  ̂ szczęśliwie pokona­
ły  wszystkie przeszkody. W  nocy z d. 11 na 12 b. nr. 
w ysypano baterye, mimo gęstego deszczu, co naza­
ju trz  spostrzegłszy nieprzyjaciel, wysłał. 000  ludzi 
dla zburzenia szańców n a s z y c h ; lecz oddział t e n  
odpar ty  , musiał w rócić  do tw ierdzy .  S trzelanie 
* ba teryy  przeciwko niey w ysypanych  miało się 
zacząć d. i4  b. m . V igo  dowódca, tw ie rd zy  został nie 
daw no ciężko ran iony  ; w ypadek ten przyśpieszy 
zapewne poddanie się tw ierdzy .  L is t  pisany d .  
1.1 b. m. z obozu pod B arćellóną  wyrażk. „  W y ­
s trza ły  działowe i odgłos d żW o rió w „ ’G racie  i Sor- 
r ia , z powodu oswobodzenia F erd yn a n d d  V l i ,  da­
ły  się słyszeć w  Baróellonie  , a' w ypraw ien i  do 
tw rerdzy  posłańcy rozeym owi z postanowieniem 
królew skiem ,uprzątnęli  wszelką wątpliw ość dowód­
cy o ty m  pomyślnyili wypadku. Nić wiadomo je­
szcze, co R o tten  i s t ronn icy  jego uczynią. T r u ­
dno, aby się w zbran ia ł  dopełnić rozkazów k ró lew ­
skich. Po odpartey  d. 12 września wycieczce, 
osada nie ośmieliła się żad rey  więcey uczynić. 
R o tten  sprow adza co dzień żywność i po trzeby  
wojenne do warowmi M ontjouy, właśnie jak gdy- 
%  chciał się T am  zamknąć. Nigdy atoli  n ie  po- 
tra f i  się długo trzy m ać .  W iadom ość  o oswobo­
dzeniu K róla ucieszyła w szystkich katalończyków.“ 

Jene ra ł  P ozzo d i Borgo, poseł Cesarsko ros- 
syyśki, jadąc do K ró la  Jm ci Hiszpańskiego, p rz y ­
był d. 18 b. m. z licznym orszakiem do B ordeaux:  

M onarcha  nasz kazał odjjrawńć w ćałyfri k r a ­
ju dziękczynne modły za pomyślne ukończenie 
w oyny  w Hiszpanii.

Xiąże F itzjdm es , będąc wozora na polowaniu' 
z M onsieur , miał p rzypadek. S trzelba zbytecznie 
nab ita  pękła i u rw a ła  mu połowę lewey ręki.  R a- ,  
na  jest bardzo niebezpieczną.

Po skończoney .wystaw ie płodów przćmysłtń 
krajowego, Król Jmć kazał przez H rabiego  B la-  
cas rozdać w  obecności swojey nayzasłużeńszyra 
ar tys tom  i rękodzielnikom 12 krzyżów  legii ho- 
no^oWey, oraz 72 m edalów 'złotych, i 53 srebrnych, 
i  300 spiżowych.

t5)
1 ; \
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D. 25. W ie lk a  główna k w a te ra  była d. i 5
b- m. w  K ordow ie , a nazajutrz w Corpio. O d e ­
brano przez te legraf wiadomość z Alcaras  pod d. 
jg  b. m. i z tw ierdza  L eryd a  d. 18 b. m. k ap i tu ­
low ała  i d. 3o b. m. będzie oddaną ze wszystkie* 
mi w arowniam i.

A n g l i a -  
L o n d y n  dnia  10 październ ika-  

(z G azety  W a r s z a w s k ie j  i)
Jenera ł  porucznik  Cole został m ianow any gu ­

berna to rem  w oyskow ym  i cyw ilnym  w yspy wscho- 
dnio-afrykańskiey  ś. M aurycego  (hsle de France.)

Jenerał  D ow nie , k tó ry  długo siedział w w ię­
zieniu w K a d yx ie ,  i podpólkownik Brown,  z kilku 
innem i anglikami, przyjęli sh u b ę  w w oysku K ró la  
hiszpańskiego.

Jed rn  z podsekretarzów  s tanu  został w y s ła ­
n y  do Hiszpanii dla oddania K rólow i F e r d y n a n ­
dow i  oświadczenia rządu  naszego, względem pre ten- 
syy Anglii do Hiszpanii.

Z  powodu s tanu  interessów naszych  w Indy- 
ach  Zachodnich, rząd przedsięwziął posiać tam  w oy- 
sko na okrę tach  wojennych, a me na s ta tkach  p rze ­
w ozowych.

T o w arzy s tw o  ogniowe w N o w y m  Yorku ,  chce 
także zabezpieczać za osobną opła tą  od kradzieży.

W  roku  skarbow ym  ukończonym  d. 10 b.m. 
dochody k r a n w e  nasze wynosiły  o milion 290 989 
funtów  szterl m n ie y , aniżeli w roku  zeszłym, teo 
pochodzi ze znacznego zmnieyszenia podatków  i 
akcyzy.

Posłano z tąd  bardzo Ważne l is ty  do L orda  
S lra n g fo r t ,  posła naszego w Stam bule : poczerń d y ­
w a n  tu reck i  naradziwszy się postanow ił,  aby n a ­
dal żołnierze tu reccy  nie odprow adzali okrę tow  a n ­
gielskich, przeznaczonyoh na czarne m o rz e ,  i ab y  
ioh nie przetrząsane.

W  Liverpool spaliły się Onegday 3 w ielkie 
Spichrze ze zbożem, po w iększey części zagrani- 
cznem .

G aze ty  tu tey sze  umieszczają następującą  w ia ­
domość o jenerale, Guileminut,  szefie głównego sz ta ­
bu  Xięcia A ngoulem e: Jest rodem z N iderlandów,
i  m a lat 5o. Z  woyska niderlandzkiego przeszedł 
do francuzkiego. Jako przyjaciel M o iea u  popadł 
ro k u  i 8o4 w niełaskę u N apoleona ; lecz w  n a s tę ­
p n y m  roku  podczas kam panii przeciwko A us try i  
został powołany do s luzby: walczył roku 1808 w 
H iszpanii  i w roku  i 8 i 5 z powodu bitw y pod D e s­
sau  o trzym ał stopień jenerała porucznika. Jest 
jednym  z naydoświadczeńszych i naybiegleyszych 
ołficerów w calem woysku francuzkiem . Pracuje 
n ad  opisem kam paniy , k tó re  odbył w ciągu rew o- 
lucyi.

P ew n y  cudzoziemiec w znow ił  daw n y  pro- 
jek t  połączenia kanałem obu oceanow, rczdzit lo .  
n y c h  między morzem. Chce sam łożyć na to w y ­
datek ,  k tó ry  ty lko  200,000 dollarow ma wynosić, 
pod w arunk iem , aby przez 25 lat pobierał kanało­
w e od przep ływ ających  okrę tow . M iernie licząc, 
m iałby  przez cały ten  czas kilka milionów docho­
du. Prezes rządukolum biyskiego  m yśli sam jechać 
d la  rozpoznania rzeczy na mieyscu,

T u r  c r  A.
O d g ran ic  tureckich dnia  3 p a źd z iern ika ,

(z  Korrespondenta W arszawskiego.)
L is t  p ry w a tn y  z Kor f u  daje następujące w ia­

domości o w ypraw ie  floty  tu re c k ie y  przeciw Mo- 
re i:  „ K a p i ta n  Basza, na czele f l o t y  złożoney z 90 
ok rę tów , k tó re  z całym przepychem azyatvek im  
w y sz ły  pod żagle, p rzybył szczęśliwie do N eg re -  
pontu ,  przywiózł rozpaczającym tu rk o m  przez g re ­
ków oblężonym zepsuty chleb i oliwki, spalił przy- 
tćm  4  wsi, oddaw na przez greków opuszczone. W y ­

M«U potem powtórnie pod żagle, k rąży ł  pomiędzy 
M lssolungt 1 Fatrasem , gdzie  zastał w zatoną k ii .  
ka okrę tow  europeyskich, k tó re  przegladaiac, zna­
lazł na s ta tk u  Jońskim, 6 greków. K azał ich  na .  
ty ch m ias t  udusić, a kapitanów  tych w szystkich o .
L-r f̂Aucr n  o aui/tm.r  _».! _ J 1 ■ . J  ^

icę
k rę tów  na swojey fregacie do dział p rzyw iązać  
k iym i ukarać. Po ty m  czynie za rzuc ił  k c tw icę  
pod F atrasem , udał się z tam tąd  do Pastopirgo  bit- 
sko zamku lezącego, naprzeciw  cytadelli lepan t-  
skicy, p rz y  w niyściu  na  zatokę koryn tską ,  i w y ­
sadził na ląd część woyska; lecz grecy, uk ryc i  w ła-
S j jC -Wi Łeni- PJ?ey scu na zasadzce, uderzy li  na ten  
oddział 11 znieśli go, tak  dalece, iż kapitan  Basza z  
Wielką trudnością  zdołał szczątki tego woyska o- 
calic. Udał się pozmey na zatokę k o ry n tsk L  choao 
meso pomoc 1 żyw ność osadzie tamecznego za m ­
ku, oczekując na przybycie woyska albańczykiW  
k tó re  stosownie do jego planu lądem nadciągnąć 
miało. Lecz i drugi ten  zamach nie był pomysł- 
n ieyszy  od pierwszego: gdyż g re cy  napadłszy na 
nieprzyjaciół, w ielką im klęskę zadali, i zabrali  
wszelkie zapasy, przeznaczone dla cytadelli ko- 
ry n tsk iey .  K apitan  Basza po cz te ry k ro ć  wysadził 
na  ląd woyska pod K o r y n te m , lecz cz te ry  razy  
przypłacił  tego u t r a tą  żołnierzy. P o r t  tam eczny  
o k ry ty  był pływającem i trupam i,  a że oprócz t e ­
go zwioki tych ,  co na morowe zarazę pomarli i 
w morze rzuceni zostali, w znaczney l iczb ie  t a m ­
że woda zapędziła, przeto  m ieszkańcy tw ie rd z y  
M isso lung i  postanowili zaniechać połowu ryb  w  
zatoce, gdyż zdrowie ich cierpiećby na tern m ó- 
gło. \Y ty m  stanie rzeczy, pozbawiony nadz ie i  
p rzy  wiedzenia swojego planu do skutku, postano- 
wił kapitan  Basza z n iew ym ow ną  boleścią po trzech  
m iesiącach z Dotą odpłynąć, gdyż m u zabrakło  
ludzi do odbyw ania służby okrętow ey.

Hassan  Basza, N am iestn ik  * W ezy ra  M eh m e-  
da AU, Baszy Lgiptu , przezw any postrachem  cbrze- 
sc ian  na  wyspie K re c ie ,  u m ar ł  z zaraź liw ey cho­
roby , w tw ie rd z y  Su d a .

W  u d o  m o ś c i  R o z m a i t e  
^  Sposob zabezpieczenia składów zbożowych i 

ś p i z a m  od m y szy .  W s k ł a d a j  P. M a kd o n a ld  w  
Sklapa,  robiły  m yszy wielkie zniszczenia; n Kiesz-  
cie przyszło mu n i  myśl, aby w środek i na w ie rz ­
chu kup  zbożowych w etknąć  3 do 4 gałązek za- 
biey m ię ty  .(menłha pallusUis),  a odtąd to zboże 
od myszy by ło n ie tkn ię iem . Pow tórzy ł przeto do­
świadczenie swoje na składach sernych  i innych; 
a skutek  okazał, ze gdziekolwiek tę  roślinę, c z y l i
zieloną, czyli suchą położył, myszy tam gościć p rze ­
staw ały. [z Korr. W  arsz.)

Leczenie  kam ienia  w okolicy nadreńsk iey  
N igdzie tak  c z ^ t o  ludzie nie podpadają tey  cho- t 
tobie, jak nad B enem ,  w krajach, gd /ie  obficie w i­
n a  s i ę  rodzą. Ale to złe mają zaprzemijające; po ­
n iew aż wiedzą ż doświadczenia, iż jabtefrzmk w 
prędce ich od tey  słabości uwalnia. Jak tylko ból 
t rap ić  zaczyna, odstawiają beczkę jabłeczniku, k tó ­
r y  chory za powszedni napóy pije, żadnego innego 
przy tein nie używając tru n k u ;  nayrhniey zaś pi,e 
na dzień 4 razy; a nim pół w iadra wypróżni, 
już kamień wychodzić zaczyna. Czaiem dwa wia­
d ra  dostatecznemi są do w ypędzenia naybardziey  
zadawnionych i nayw iększych kamieni. Im  słod­
sze są jabłka, z k tórych  ten t ru n ek  został zrobio­
ny, tym  prędzey pomaga. Dla ulżenia zaś bólów, 
wczasie wy hodze-iia kamieni, używ ają  do nac ie­
ran ia  trahklowskiego balsamu, (z Korr. W arsz .)

K urs  wileński na assygnaty od dnia 26 paźdz, 
rubel s reb rny  3 rub  y g i  kop., czerw ony złoty n o ­
w y  r. i i  kop. 7 7 ,s ta ry  r.  11 kop. 58 , im perya ł r. 36 
kop. 8o£.

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W .  W ojennego  Litewskiego Gubernatora. 
A n d r z e j  S u ch a rsk i  R ze c zy w is ty  R adca  S tanu  i Kawaler,

w  D rukarni Redakcyi,



DODATEK DO GAZETYKMYERA LITEWSKIEGO N. i3 i.
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o Z b i e g a c h . . . '
Od Litewsko - Wileńskiego • Gubernialuego 

Rządu ogłasza się, i i  w zięty  tuCeyszey gubernii w 
zawileysknn powiecie za meekazanie paszportu 
Syrnon Iwanow Lak powiadający na examime, źe 
od urodzenia ma lat 4o rodem z tu leyszey  guber- 
nn, bradausk ego powiatu z pod obywatela Ma- 
nuzego a w którym m iejscu  mewie, lećz takowe 
opowiadanie za wyprawką pokazało się biesńra- 
wiedhwem; tenże Isak dobrowolnie wyznał, że w 
reWuyi nigdzie niezapisany, i że bj wał po różnych  
mieyscach; dla nieokazania do jśoLńfitrdzcnia te ­
go naymnieyszych dowodow; na mocy Ukazd Rzą­
dzącego Senatu pod dniem 29 augusta 1807 r.; podług 
fezolucyi Rządu pod dniem 15 racja lfUS roku wy-  
daney, uznany włóczęgą, 1 na mocy io  paragrafu 

lywyższego Jego Cesarskiey Mości roźkazd,'pod  
• 2 ii-brUaryi 1820 r. dariegó Rządzącemu Sena­

towi; dla odprawienia do Syberyi na posieleme |o- 
deslany dnia ‘tj junii, podług urządzenia W u- 
stawie o z ś y łk o w y th , do Tobolskiego Prykazu 
zsyłkowyćh; o c iem  zgodnie z 12, i3 ,  i4  i i5  
punktem tegoż NayWyzszego Ukazu, uwiadamiają 
się właściciel tego włóczęgi, r.lbo gtomadk, doktó-  
rey on należy. Przymioty pomieńionego włóczęg;.- 
wzrostu 2 arsz. 6 wiersz., twarzy podługowaley,  
citmney, włosow na głoWie brodzie i wąs"-h cie­
mno rusych, oczu ciemno sźaryeh, nosa' rnierńs- 
go. _ Unia rc ektobra 1823 r, AsseSor i K awa­
ler Nowicki. Sekretarz i Kawaler Kleyst.

Ud tfcgoż Rządu ogłasza się, iż wzięty w tu- 
teyszey. giibernii w mieście Kownie bez paszpor­
tu zyd Mowsza Łeybowićź powiadający na tx&- 
tninie , źe od urodzenia ma lat 2 0 ,  rodem [z gu- 
berskiego miasta Mińska, gdzie i w ostatniey re ­
wiry i jest zapisany w tamecznym kahale; dla 
nieokazania do potwierdzenia tego f . naymnieY- 
azych dowodow; na mocy ‘Ukazu II?<u. “ccgó 
o-natu pod dniem 29 augusta 1807 r c r u -‘ no- 
dług rezolucyi Rządu pod dniem 5 iunii?i823  
roku wydaney, uznany włóczęgą, i na mdcy »0 pa­
ragrafu Naywyższego Jego Cesarskiey Mości ro z ­
kazu, pod d. 23 februaryi i 8a3 r.'danego Rządzą­
cemu Senatowi; dla odprawienia do Syberyi na p0- 
ftieleńie odesłany d. 16 tegbz iunii; podług urządze­
nia w ustawie o zsyłkowyćh, do Tobolskiego 
Prykazu zsyłkowyćh; o czem zgodnie z 12, 13, i4  
i i 5 punktem tegoż N ajw yższego  Ukazu uwiada- 
miają się właściciel tęgo włóczęgi, . albo gromada, 
do którey on należy. Przymioty pomienionego włó­
częgi. wzrostu 2 arsz. 1 wiersz., twarzy podługo- 
watey, włosów na głowie ciemnych, brody i wą- 
sów niema jeszcze, Oczu ciemnoszarych, nosa mier­
nego płaskiego.

Dnia 10 oktobra 1823 roku. Podpisy jak wyżey.

pomienionych włóczęgów: Malichow w zrostu 
2 arsz. 4 wiersz., tw arzy  okrąg ław ej,  s ta ru -  
szkowatey, ńosa miernego, oeżu światłokarych, 
Włosow na głowie, wąsach i brodzie światło- 
rusych, od urodzenia la t 58 . I lryhorjew  w zro ­
stu 2 arsa. 4 |  Wiersżą twaYzy p d n e y  czysley 
nosa miernego 'szerokiego, oczu szarych, w ło l  
sow nagłow ie, wąsach i brodzie swiatłorusych 
od Urodzeni* la t  56 . Suchodolski w zrostu a 
arsz. 6 |  wiersz., tw arzy  maley óspowatey, n o .  
sa miernego, szerokiego, oczu szarych, włosow 
na głowie ciemno, a na brodzie i Wąsach świa- 
tło-rusych. od urodzenia la t 30 . Franciszek 
bez nazwania .wzrostu 2 arsz. 5* Wiersz., tw a ­
rzy podługowatey ciemney, nosa wielkiego, z  
szramem od rozrąhania toporem, oczu karvch 
włosow na głowie, Wąsach i brodzie t iem no- 
rusych, od urodzenia lat 35 , i U n  takoż be* 
nazwania wzrostu 2 arsz 4£ w iersz . , tw arzy  
ciemney p e łń ey , nosa miernego, szerokiego 
oczu karych; włosów fia głowie czarnych, a na 
wąsach i brodzie ciernnorUsych, na obu rekach 
ma brodawki, od urodzenia lat 3 6 ; a zatem 
jesh pomienieni włóczęgi okażą się do kogo 
należącymi, aby ten  w prośbie o ich zwrócenie 
postąpił podług istotney ńiocy pomienionego 
ukazu. D. 20 ektobra 1823 roku.

Sekretarz F. Arcimowicz.

Od Mińskiego Gubernialnego Rządu ogła­
sza się, iź wzięci za meokazanie na piśmie świa­
dectw a. esztanci, Jan Malichow, S ierh ieyrlry -  
horjew, Antoni Suchodolski, Franciszek i Jan 
hiepamiętający nazwiska, któhzy na examinie 
powiadali: Malichow rodem z tu lskiej gubernii 
z skarbowey słobody, połcźoney pod saińeiri 
miastem Tułą, robotnikiem w tameczney fabry­
ce bróni, ze skarbowych poddanych; H ryhor-  
jew z wilemkiey gubernii, widzkiego powiatu 
z poddanych czynszowych ze wsi Szarnat oby­
watela P-isłowskiego, a Suchodolski , Franci- 
szek i Jan mieysca urodzenia swego niepamię- 
tającymi, na osnowie Imiennego Naywyiszego 
ukazu pod d. 23 februaryi i przedpisania mi- 
msteryum wnętrznych spraw pod d. 27 m arta  
teraźniejszego r o k u , uznani za włóczęgów i 
odesłani do Syberyi na posielenie. Przymioty

♦ ... * W  skutek reżblucyi Sądu Głównego L i ­
tewsko-W ileń. ago D epartam entu  w roku i8 a 5  
m arca 19 d. zaszłey, sprawę między Yvićrzy- 
cieiami JPanow  Marcina oyca i A ntońiegosy- 
na Palczewskich do rozbioru w sposobie kon 
kursowym przed Sąd Ziemski P tu  W ileń. odl  
syłającey, tenże Sąd przez  ustanowiony i osła 
szony dnia £4  8bra ^ 3  roku dylacyyny d e l  
k re t,  komportacyą dokumentów wszelkich na 
kredytoracn , prćtehsorach śtawałących ,  nie- 
stawających a bydz mogących, i rńwnąż ha sa­
mych debitorach fundusz Wyświecić zdolnych 
tudziez majątku ruchomego na regestrze, od 

a y exretu za niedziel cztery do K an-
cellaryi A k tow ej Ziem. W ,len. (dwćniedziel- 
ną peisystencyą i obowiązkiem oddania ad 
lnviceni kopii spraw) spełnić się po winną u ,  
znai, adcy Łacyą debitorów m..ss0wych zastrzegł 
między possesorarni domu JPaoow Palczewskich 
whisciwe akta etiam pod mestanność lub odey- 
scie któreykolwiek strony wyexpedyowac prze­
znaczył, 1 w przyszłym spravvy prżypadnieniu 
oczewlstą rozprawę bez żadnych zwłok i od- 

ow żadetsrminówał. Zebv więc kredyto- 
oWie i •pretensorowie z jakiegokolwiek zrzó- 

do fnńdusżbw JPP. Palczewskich p re ten­
s j e  rościć m ogący , o ustanowionym kon- 

lusie  i powinności spełnienia powyźey datą 
wyrażonego dekretu  wiadomemi bydź mogli, 
a do oczewistey rozprawy sub amissione rei 
zas debitorowie źe etiam w ich niestannc^ci 
oczewisty nastąpi wyrok, zatem niedogodności* 
przydarzyć się mogące, w łasney winie przypi­
sać będą powinni, stawali, przez n iniejszą trzy­
krotną do Gazet K u ry e ra  Litew . pudąjącą *ie 
awizacyą wzywa. s



P o z e w .
i .  W y p is  z Xiąg Ziemskich P o w ia tu  Tel-

S*CWR ak u  1823 m ca października u  dnia. Przed  
A k tam i JEG O  C E SA RSK IEY  MOŚCI Z iem skinn i 
P tu  Telszew. staw ając  obecnie W . JP an  Michał 
P rzy  ałgowski fcegeut G rauiczny i A dw okat sądo- 
w nfc tw  T c l łz e w s k ic h , pozew na papierze herbo­
w ym  pól rub low ym  pisany, wespół z. re ia cy ą  wo- 
ź leńska ,  do a k t -podał, s tó reg o  w yrazy  następne: 
W ed le  Ukazu JE C  3 LM PERA TO R SK IEY  MO.,CI 
Sam owładnącego Gała. Rossyą etc .  etc. etc. U ro­
dzonych D orothę m a tk ę  H en ry k a  H eberharda ,  1 
F ry d e ry c h a  synów', Emilię ż M irbachow in voto 
B utlerow ę, E lżb e tę  z M rbacbow  Szrcderow ę, Ju- 
lianę i D oro thę  córki Mirbachow i M irkach >wey, 
tudzież onych opiekuna Leopolda Nołda, S tarozak. 
A b ram a i E liasza Lew inów , Ur. F ry d e ry c h a  K u t 
hla Jakóba Lewanowskiego , Tadeusza  Ł u k asz e ­
wicza, Starozak. Moyźesza Opeuheyma, Ur. F ry d e ­
ry k a  Szwarcol'as, F ry d e ry k a  Rutzeną A dw okata ,  
Xiedza Jerzego W o jtk ie w ic z a  P-anonika i P ro w i­
zora Seminars, worm m skicgo, Sorę Boruchóy. nę, 
Ur. W incen tego  Cienmołońskiego , i w szystkich  
rożnego ty tu łu  p re tensorow  i deb itc ró w  do obje- 
k tu  spraw y konkursowey po zeszłym do w ieczno­
ści H e n ry k a  M irhachu Jenerale  1 K aw ale rze  na­
leżeć i in te resow ać się mogących, w stosunku do 
d ek re tów  po niżey t łum aczyć  się zamierzonych, t e ­
goż M .tbacha  pod koukurs i8ącey massy plenipo­
t e n t  czyli k u ra to r  , ‘U r. Michał Przyaigowsiki A d­
w o k a t  Subset. Telszew . przez  n in ie jszą  edyk ta lną  
cy tac y ą  w Gazecie K urye ra  L itew . zamieścić się 
n.ającą, na Sąd Taxa to rsko-E xdyw izorsk i ku final­
nem u rozbiorowi między wićrzyoielam! 1 dębitora-  
riii zeszłego Jenerała  M irbaćha sp raw y , w rnaję- 
tnosci Ław kożernach w P ic ie  T e ls z e w . , 182^ dci* 
jo  januaryi .niezawodnie złożyć się postanowiony 1
w  K u r y e r z e  ogłoszony, powołuie w składzie takim :
w  R o z e y m i e  Rewiissyynvm konkursow ey spraw y 
ne« złego H e n ry k a  M irbacha, z on ego w ierzycie­
lami i p re tensoram i Sąd Ziem. Felszew. 1816 ja- 
nVaryi U  dnik te row anym  w yrokiem  d e te rm in u ­
jąc Sad zjazdowy taxatorsko-exdyw izorski , do o- 
chrony  massy konkursowey zk plenipotenta  a d ­
w o k a ta  Przyałgow skicgo przeznaczył, aa  tw ie rd zy  
irk 'ego  w yroku  , Sąd zjazdowy w dobrach Ł aw - 
kożem ach w p tcie  Telszew . upływającego roku  
sep tem bra  6 dnia zareasumowany, p re ro g a ty w ę  £ 
szczegółowe obowiązki k u ra to ra  niassy zagratii- 

, oTzyl w ślad c z e g o " z obowiązku postępując , tak* 
w yżey  specilikowanych p re tensorow , różnego s to ­
pnia, a po większey części jak się z kom portacy i 
wykaże, fa łszyw ych 1 rachunkow e me zaś liąuidi 
d» b i t i ,  bardziey jeszcze zapłacone nullo dato  e t  
accep to  zform owane stosunki multiphkujących, t u ­
dzież wszystkich  jakiegobądź zwania i gdziekolwiek 
mieszkających, na te rm in  w yźey oznaczony', to  jest 
i^ k u  t8 2 i  januaryi 10 dnia, pozywając proszą, za- 
n iedopełmenie kom portacyow  winnych u k a ran ia ,  
pre tensyow  fa łszyw ych, szczególnie Starozak. L e­
w inów , P-utzena 1 dalszych, jako nullo da to  nasta-  
l ^ c h  a oodwóyney bonifikaty dopominających się, 
podniesienia , a jeźe lib | cokolwiek zdołali udowo­
dnić, gdy t a  massa sform owała się, z rachunków  
kupieckich tyło po wym ierzeniu  ręcznym  krcdyto- 
rom, kom pletney lokacyi pod uw agę chyba p rzy-  
jęoia.gdy zaś dobra Ławkożerny z fo lw arkam i posadą 
swoją0 dw óm  paftom  środkując, wybycie pYoduk- 
tbw  za ła tw iają ,  k tó ry c h  obfitości żyzna ziemia do­
s ta rcza ,  tudzież puszcza m ateryalna , zakłady smól- 

‘ n  ow i ceg elniow liczną czynią aw an taże ,  ziemi 
też  1 budynkom  w wysokim szacunku exdywido- 
w in ia .  a  kiedy zaydzie po trzeba  dla przekonania  
fa łszyw ych skarg 1 prfctensyow, ak tów  in k w izy c ji  
kalkulaoyi i w e ry f ik ac ji ,  między proszącym  a p r e -  

o ram i lab z jednym z k tó rych  dozwolenia, me- 
pci iych kom portacyow  ponowienia rachunkow ych  
stosunków przez  ju ram ent od sukuessorow wyzna-

t "... . . . . . . . . .      d n i .  . -1 a  i- , nr Kk < n  i  r r

jących p re ten so ro w  amissyi deklarowania. D aft  
i 8a3 8Bra 8 dnia, napozeW Sądu takato rsko  e.xdy-
vizorskiego.

Roku 1823 mca 8bra  i 3 dnia W o ź n y  niżey 
w łasnoręcznie piszący się z e zn a ję , że kopię t e ­
go pozwu J W  W .  Dorocie m atce , H en ry k o w i H e -  
berhardoy  i, F ryderykow i synom, Emilii z M ir ­
bachow ‘Butlerov yy, Elżbiecie z Mirbachow Szre- 
derow ey, Jiilianie 1 D.u-othcie córkom  M irbachqw 
i M irb ach ó w n o m , tudzież onych  opiekunowi W .  
Leopoldowi Noldowi, s tarozakonnem u Abramovyi 
i Eliaszowi Lewinom, jp an o m  Frydrychow i Kuehlo- 
wi, Jakóbowi Lew ąnow skiem u, Tadeuszow i Ł u k a ­
szewiczowi, S tą f .  MoyżeSzowi Openheymowi, JP P .  
F ry d e ry k o w i  Szwarcofascwi, F ry d e ry k o w i R o t-  
zenowi Adwokat.,  JX. Jerzem u W o jtk iew icz o w i 
Kanon. i P row izor .  Seminar. W o rm e ń .,  Sorze Bo- 
ruchów nie , JP W in ce n tem u  Ciemnołońskiemu , i 
w szystk im  tak  pre tensorom  jako i d tb i to rcm  po 
zeszłym jenerale M irh ach u ,  na Sąd taxa lo rsko-  
exdyw isorskl w  dobrach Ław kożernach w p tc ie  
T eL zew . 182^ roku januaryi 10 dma, r a  o s ta te ­
czny rozbiór konkursow ey spraw y po zeszłym H e n ­
ry k u  M irhachu złożyć się mający, w ty c h /e  do­
brach  Ławkożernach w ptcic Telszew., na. instah- 
cvą  plenipotenta  konkursow ey m^ssy W j P .  Mi­
chała Przyałgowskiego adw. Sądów T e!s .ew . po­
dałem , a dla rae te łney  wiedzy w szystkich  do tey  
sp raw y  m te re sso w an v ch , ta k  p re tenso row  jako i 
'debitor iw zeszłego M irbacha, mnie zaś z położe­
nia mieysoa, imion i nazwisk nieznajomych, tę  re -  
lacy ą  wespół z ex t ra k tem  pozwu, w gazecie Kur. 
L it .  zamieścić postanowiłem. U tey  re lacy i  pod­
pis w cźaego tak i F ranciszek  Perm in  woźny ptu  
T elszew . pocze in  suscepta kancelftryi następnie sig 
w yraża .  Roku i 8 'z5 mca paździer. i 5 dnia, p rzed  
ak tam i Ziem. p tu  Telszew . stawając obecnie w o­
źny  ninieyszą r e la c j ą  podanego pozwu urzędown.ie 
zezna?, świddezę Ignacy Dow kont Zietn. p tu  i el- 
śzewskiego Regent. Jakow y pozew wespół z re -  
lacyą  do xiąg Ziem. ptu  Telsze w. zapisano, a z o- 
hych i ten  wypis pod tegoż Urzędu  Skarbow ą pie­
częcią s tron ie  potrzebującey jest .wydań.

Zgodność z księgami poświadczam Ziem. ptu  
Telszew . ak tow y  Regent Ignacy D ow kcnt.

T ak o w y  E x t ra k t  R ed ak c ja  przyjąć du d ru k u  
może Sędzia Ziem . T elsz . Jen Janków skt.

W ezw a n ie  sukcessorów.
Z e s z ł y  z tego świata przed, la ty  kMkunastu  

J P .  M ic h a ł  A n d r /ko w sk i  w dobrach Z m u d .  J tV .  
J ó ze fa  Górskiego Starościca W ieksz .  G m ty l i s zk i  
zw anych  w powiecie Telszew skim  położonych  by ł  
o f f ic ya n fem  w obowiązku e k o n o m a , um iera ją c  
ca ły  Swóy m a ją tek  ruchom y żonie swojey JP a n i  
Helenie z  P achniew ikich  Andrykowskiey  zapisał,  
sukcessorką zos taw ił  a mnie opiekunem m iano­
wał. rzeczona  JP .  z  Packniewskich Arjdrykowska  
w wdowim  stan ie  będfyc. w tychże  dobrach c ta s  
n iem a ły  m a jąc  swoją lokacyą roku ninieyszego  
dnia  28 augusta żyć  przesta ła  n ieczyn iąc  ża d -  
ney  dyspozycy i5 jako opiekun uchroniwszy całą  
j e y  ruchomość od żag in ien ia  podaję do w iadomo - 
Sci phbliczney aby sukcessorowie  z praw nem i do­
w odam i po odbior sukcessyi z ruchomości składa-  
jąc.ey się do G in ty l i jżek  p rzyb y li ,  p r z y  k tórey  są  
papiery . a m ianowicie obligi, za którerni praw i su­
kcessorowie poszukiwać bćdą mieli stopień. N i ­
n ieyszą  aw izącyą  dla ogłoszenia trzykro tn eg o  do 
K u ryera  L i t .  podając cną  podpisuję . H a t roku  
18f>3 7bra 8 dnia•

B enedykt Łabdhow ski Rott.  woysk poi.

Popraw a Omyłki.
W  ogłoszeniu. Wzywajacem sukcessorów  zmar-U'Jtl i l  IV U V V Ł1 i. w |  —- -  — — — - -— — — — - i_7 § Zt

czyć sie m ający podniesienia,na debstorach zeszłego łego G rafia  Bandonelli, 'umieszczonym w N. i i 5 
j e n e r a ł a  MirbacSa jacy przez sp raw ę  się w ykażą  od- K u rv e ra  Litewskiego, należy c z y ta ć ,  nie Bando- 
ńow iedniey massy pLele&syyrtey zalakowania, na, hęili, ale Bandinelli. 
deb ito rach  expensa p raw n e  sądzenia, na n ies taw a-


